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Bojfest towarów grccldch,
Berlin. ,,Morgenposfc“ donosi z Konstantyno­

pola: Bojkot towarów tureckich jest ogólny. 
K o n s u l  o w i e  g r e c c y  g r o ż ą  wyj azdem,  
gdyby rozruchy przeciw kupcom greckim nie 
zostały stłumione.

Salonika. Tureckie urzędy pocztowe otrzyma­
ły ze strony miarodajnej z Konstantynopola in- 
strukeye, aby n ie  p r z y j m o w a ł y  l i s t ó w  
a n i  p a k u n k ó w  z G r e c y i  i aby takie po­
syłki ewent. zwracały. Tutejsza korporacya wy- 
ładowaczy okrętowych postanowiła na razie 
oświadczyć się przeciw ogłaszaniu bojkotu okrę­
tów greckich. W Cavalla i Rodosto bojkot już 
się rozpoczął.

Konstantynopol. Poseł grecki G r y p a r c i  
udał się wczoraj do wielkiego wezyra, aby z a ­
p r o t e s t o w a ć  p r z e c i w  b o j k o t o w i  to­
warów i okrętów greckich. W i e l k i  w e z y r  
oświadczył, że n ie  m o ż e  t u  n i c  z r o b i ć  
wobec wybuchu gniewu ludu. Rząd nie jest za 
to odpowiedzialny. Gryparci opuścił wielkiego 
wezyra, nie powiedziawszy ani słowa.

Ewestya feroteńs&a,
Paryż. Korespondent londyński „Echo de Pa- 

ris“ donosi,, że zamiar rządu francuskiego, aby 
przyznać Krecio autonomię ze ścisłem ograni­
czeniem praw i ogłoszeniem statutu, określają­
cego prawa zwierzchnictwa Turcyi, nie doznał 
poparcia ze strony Anglii.

Salonika. Rząd postanowił w publicznych 
szkołach albańskich dopuścić t y l k o  j ę z y k  
t u r e c k i ,  a wykluczyć naukę języka albań­
skiego.

Rada pa&stwa.
( Telefonem,) .

Wiedeń, 9 czerwca.
Izba posłów obradowała wczoraj nad sprawo­

zdaniem komisyi prawniczej w sprawie przed­
łożenia rządowego o podwyższeniu wolnej od 
egzekucyi sumy płac i pensyj urzędniczych.

Minister H o c h e n b u r g e r  wystąpił przeciw 
wnioskowi mniejszości, który dla pretensyj, wy­
pływających z dostawy towaru, żąda tych sa­
mych postanowień, co - dla pretensyj alimenta­
cyjnych. Mówca zauważa, że życzenie, aby wie­
rzycielowi pomóaz w dochodzeniu pretensyj, po­
dziela każdy, komu na sercu leży przeprowa­
dzenie prawa, tego głównego warnnku wszel­
kiego gospodarczego rozwoju. Wniosek mniej­
szości p. Bulina oznacza bezwarunkowo krok 
wstecz, gdyż stworzone swego czasu oznaczenie 
egzystencyi zamierza zmienić na korzyść pe­
wnej grnpy wierzycieli i na korzyść pewnych 
żądań wierzycieli.

Pos. O f n e r  przemawiał przeciw .wnioskowi 
mniejszości.

Pos. D n i e s t r z a ń s k i  zarzucił rządowi, że 
jest przeciwny ogólnemu uregulowaniu kwestyi 
minimum egzystencyi, specyalnie dla włościan.

Pos. B u d z y n o w s k i  zgłosił wniosek dodat­
kowy w sprawie zapewnienia minimum egzy­
stencyi wolnej od egzekucyj dla włościan.

Pos. S t w i e r t n i a  zaznaczył, te już w par­
lamencie kuryalnym uczynił wniosek, aby mi­
nimum egzystencyi wolnej od egzekucyi pod­
wyższono na 2400 K. W uznaniu motywów 
wniosku mowey ówczesny minister sprawiedli­
wości dr Klein kazał wygotować projekt usta- 
wy, podwyższający minimum egzystencyi na 
2000 K. Pomimo że ta  suma wobec wielkiego 
przewrotu ekonomicznego ostatnich lat jest nie­
dostateczną, mówca i K o ł o  p o l s k i e  głoso­
wać będą z a  p r z e d ł o ż e n i e m  r z ą d u .  Je­
dnakże słychać skargi z kół niższych urzędni­
ków, których płaca obciążoną jest kondyktami 
dobrowolnymi aż do 1600 K, że z powodu pod­
wyższenia minimum egzystencyi straciliby kre­
dyt. Mówca wnosi przeto następujący dodatek 
do art. I.

Z płac i innych poborów służbowych osób, 
pozostających podług ust. z 21 kwietnia 1882 
w służbie publicznej, oraz stałych urzędników 
prywatnych w myśl ust. 26 maja 1888, pozo­
staje wolną od egzekucyi tylko suma 1600 K, 
jeżeli dłużnik zaciągnął pożyczkę w towarzy­
stwie pnblieznem lab konsorcjum urzędniczem 
i przy tern dobrowolnie zgodził się na kondykt 
aż do sumy 1600 K.

Wreszcie podniósł mowea, iż ustawowo po­
winno się uregulować minimum egzysten­
cyi wolne od egzekucyi dla każdego obywatela 
i zakończył podziękowaniem dla b. ministra 
Kleina i referenta za poparcie ustawy.

Następnie w głosowaniu p r z y j ę t o  u s t a ­
wę  w brzmieniu uchwalonem przez komisyę. — 
W n i o s e k  p. S t w i e r t n i  o d r z u c o n o ;  na­
tomiast przyjęto wniosek p. Stólzla, aby wobec 
pretensyi alimentacyjnych nowe postanowienia 
ustawy nie obowiązywały. Odrzucono wniosek 
p. Budzynowskiego, aby ustawa weszła w życie 
dopiero, gdy zostanie ustanowione także mini­
mum egzystencyi rolników przy egzekucyi poli­
tycznej. Natomiast przyjęto rezolucyę p. Heilin- 
gera z wezwaniem do rządu, aby jak najrychlej 
przedłożył projekt nstawy w sprawie zniesienia 
przymusowej dzierżawy lub administracyi przed- 
siębiostw przemysłowych.

Potem p r z y j ę t o  c a ł ą  u s t a w ę  t a k ż e  
w 3 c z y t a n i u ,

Dalej przyjęto w drugiem i trzeciem czyta' 
niu po krótkiej dyskusyi ustawę w sprawie 
zniesienia postanowień ustawy o karach za zła­
manie kontraktu.

Pos. K o r o s e e  wniósł, sby Izba otworzyła

d y s k u s y ę  n a d  o d p o w i e d z i  ą b a r .  Bie-  
n e r t h a  na interpelacyę w sprawie w y s ł a ­
n i a  w o j s k  n a  w y b o r y  n a  W ę g r z e c h .  
Mówca podnosi, że bar. Bienerth w tej odpo­
wiedzi zaznaczył, iż wojsko, wysłane do Wę­
gier, nie miało nic innego do czynienia, jak 
tylko to, co na Węgrzech jest zwyczajem.

Pos. S z r m e k  przyłączył się do tego wnio­
sku, przyczem podniósł, iż oświadczenie rządu 
węgierskiego, ogłoszone za pośrednictwem wę­
gierskiego biura koresp., zawiera w sobie lek­
ceważenie parlamentu austryaekiego.

W n i o s e k  p. K o r e s e c a  u c h w a l o n o  
99 głosami przeciw 89.

Potem przystąpiła Izba do obrad nad wnio­
skiem naglącym p. Lisyego w sprawie doli tka­
czy. Po krótkiej dyskusyi przewodniczący prze­
rwał obrady, zawiadamiając Izbę, że na dzisiej- 
szem posiedzeniu odbędzie się dyskusya nad 
wczorajszą odpowiedzią bar. Bienertha.

Następne posiedzenie dziś o godz. 10 rano.

0 napad Niemców w Białej.
Na końcu posiedzenia pos. D o b i j a  w za­

pytaniu do prezydenta wskazał na wniesioną 
przez pos. Głąbińskiego interpelacyę w sprawie 
p o s t ę p o w a n i a  W s z e c h n i e m c ó w  w 
B i e l s k u  i B i a ł e j  wobec uczestników pol­
skiej uroczystości sokolej w Białej i prosił pre­
zydenta, aby poczynił starania u prezydenta 
gabinetH, ażeby gazety tam wychodzące, które 
ogłaszają artykuły podburzające przeciw Pola­
kom, poddano kontroli i aby ukarano znanych 
tamtejszej policyi sprawców tych zajść.

Prezydent oświadczył, że interpelacya została 
wniesiona dopiero dziś i naturalnie doręczy się 
ją jak najspieszniej prezydentowi ministrów.

Wnioski i interpelacye.

Następnie odczytano wnioski i interpelacye. 
Między wnioskami są wnioski: pos. Starzyń­
skiego i tow. w sprawie zmiany § 10 nstawy 
z 19 maja 1868 r. o urządzeniu politycznych 
władz administracyjnych, dalej w sprawie zmia­
ny §§ 24 i 193 ustawy o podatku osobisto-do- 
chodowym, wreszcie w sprawie pomnożenia per- 
sonaln technicznego przy namiestnictwie we 
Lwowie i referentów władających językiem pol­
skim, jakoteż urzędników technicznych w mini­
sterstwie dla robót publicznych. Między inter- 
pelacyami są:- pos. Biankiniego z powodu do­
niesienia dzienników o w y p a d k a c h  n i e ­
s z c z ę ś l i w y c h  p r z y  m a r s z u  ż o ł n i e ­
r z y  wDalmacyi; Edwarda Stranskyego w spra­
wie ostatniej e n c y k l i k i  p a p i e s k i e j ;  Gią- 
bińskiego w sprawie o d s z k o d o w a n i a  m i e ­
s z k a  ń c ó  w, którzy ponieśli szkody z p o w o ­
du e k s p l o z j i  p r o c h o w n i  k o ł o  P o d ­
g ó r z a .

Wiedeń. Wczorajsza uchwała Izby, aby o t wo­
r z y ć  d y s k u s y ę  n a d  o d p o w i e d z i ą  bar. 
B i e n e r t h a  na interpelacyę w sprawie wy­
słania wojska na Węgry w czasie wyborów, 
przyszła do skutku także z tego powodu, ponie­
waż głosowali za nią Włosi, którzy chcieli w 
ten sposób okazać swoje niezadowolenie z po­
wodu traktowania sprawy uniwersytetu wło­
skiego.

O nnlwersytet wioski,
Wiedeń. Dyskusya nad uniwersytetem wło­

skim w komisyi budżetowej rozpocznie się do­
piero dzisiaj. Bar. Bienerth prowadził wczoraj 
w dalszym ciągu rokowania z posłami włoski­
mi, którzy oświiadczyli się z a  T r y e s t e m ,  ja­
to siedzibą uniwersytetu włoskiego. Bar. Bie­
nerth oświadczył, że gdyby Izba panów i Izba 
posłów oświadczyły się za Tryestem, to rząd 
znalazłby się w nowej sytuacyi, wobec której, 
dziś jeszcze nie może powiedzieć, jakie musiał­
by zająć stanowisko. Rząd obstaje z a  W i e ­
d n i e m.  Prezydent ministrów zaprzeczył następ­
nie pogłoskom, jakoby czynił starania, aby Izba 
panów oświadczyła się przeciw Tryestowi, na 
wypadek, gdyby Izba posłów oświadczyła się 
za Tryestem, jako siedzibą uniwersytetu wło­
skiego.

Ssba panów.
Wiedeń. Najbliższe posiedzenie Izby panów 

odbędzie się 27 b. m. o godz. 3 po południu.

skieb żywiołów Turcyi. Kongres nie będzie żadną 
demonstracyą przeciw komukolwiek, lecz zwykłym 
pokojowym zjazdem dla zadań prawych i uznania 
godnych. f

Co się tyczy Słowian, którzy nie biorą udziału 
w kongresie, ponieważ sądzą, że przed kongresem 
słowiańskim przyjść musi do porozumienia między 
Polakami i Rosyanami, to są oni w błędzie, tak 
postępując, gdyż właśnie przez zjazdy i rokowa­
nia dochodzi się do takiego porozumienia. —  Kon­
gres udowodni, że Słowianie są czynnikiem kul­
tury.

(Tel. „N. Reformy*).
Wiedeń. Koresp. „Centrum" donosi, że z cze­

skich klubów parlamentarnych t y l k o  Mł odo-  
c z e s i  i r a d y k a l i  w y ś l ą  z a s t ę p c ó w  na 
z j a z d  s ł o w i a ń s k i  w So f i i .  Młodoczesi 
wyślą Kramarza a radykali Klofacza. I n n e  
k l u b y  c z e s k i e  n i e  c h c ą  w y s ł a ć  sw ych 
d e l e g a t ó w ,  tłómacząc to tem, że nie miały 
dotąd sposobności zapoznać się z zasadami neo- 
slawizmu ani z programem kongresu w Sofii. 
Zastępcy czeskich agraryuszów oświadczyli 
wczoraj Kramarzowi, że mimo wszelkich sym- 
patyi dla zasad idei neoslawizmu, dotąd nie 
mogli nabyć przekonania, aby kwestya neosło- 
wiańska mogła przynieść jakieś korzyści poli­
tyczne.

Wiedeń. Na wczorajszem posiedzeniu Izby po­
słów obecny był prezydent japońskiej Izby pa­
nów ks. T o k u g a w a, który dostatecznie włada 
językiem niemieckim, aby zrozumieć tok rozpraw. 
Przechodząc przez restauracyę parlamentu, za­
pytał ks. Tokugawa, czy w Austryi istnieje usta­
wa przeciw opilstwu. Oświadczono mu, że usta­
wa taka istnieje, ale zwraca się raczej przeciw 
wykroczeniom, spowodowanym opilstwem, niż 
przeciw samemu piciu.

ZlOZd sM M I ii) Sofii.
P rezydent komitetu organizacyjnego kongresu 

słowiańskiego w Sofii, Bobcew, ogłosił w piśmie 
„Dnevnik“ artykuł, dotyczący charakteru kongresu. 
A rtykuł podnosi, że kongres zapowiada pełny suk­
ces, ponieważ ogranicza się do programu ku ltu ra l­
nego i gospodarczego bez żadnych celów politycz­
nych. Kongres jest dalszym ciągiem kongresu p ra­
skiego » r. 1908, a czyny jego będą zgodne z pro 
gramem, wypracowanym przez komitet wykonaw' 
czy w Petersburgu.

Podnoszony przez pewne koła tureckie i niemie­
ckie brak zaufania do kongresu czyni niemiłe w ra­
żenie. Słowianie nie w ystępują przeciw temu, je­
żeli Turcy i Niemcy s ta ra ją  się przez kulturalne 
m anifestacjo poprzeć swój rozwój i postęp. Połu 
dniowi Słowianie cieszą się z rozwoju nowej T ur­
cyi, ponieważ są przekonani, ie  także im wyjdzie 
na korzyść ku ltu ra lną i narodową rozwój słowiań

Kwestya Msndzka
W e w torek w nocy Duma po czterodniowych 

obradach ukończyła dyskusyę ogólną nad przedło­
żeniem finlandzklem. W torkowe wieczorne posie­
dzenie obfitowało w szereg momentów, świadczą­
cych, że opozycya konsekwentnie zwalczała przed­
łożenie i uległa dopiero wobec przewagi głosów 
prawicy i centrum. .

Podezas dyskusyi —■ według relacyi petersb. ag. 
telegr. —  pos. B a b i a n s k i j  żądał odrzucenia 
przedłożenia, wykazując, że stanowi ono zamach 
na święte praw a narodu finlandzkiego. W odpo­
wiedzi na to  pos. M a r k ó w  II. tw ierdził, że 
wszystkie protesty cudzoziemców zapłacone zostały 
pienlądim i finlandzkiemi i miejscem dla tych pro­
testów je st kosz do śmieci. Finlandyę, maleńki na- 
rodek azyatyoki, należy poddać pod prawo rosyj* 
skio. Pos. Ł u c z y e k i j  ostrzegał prawicę przed 
polityką gwałtu, która nic dobrego nie stworzy 
w Finlandyi. Pos. P o k r o w s k i j  wołał do prawicy:

Nie budźcie ludu rosyjskiego, gdy lud ten ookną- 
wszy się, zrzuci z siebie leżącą na jego barkach 
piramidę eksploatatorów, której ciężar chcecie o- 
becnie złożyć na woiny naród fiński. Soc.-demokra­
ci proponują cofnięcie projektu, gdyż gwałci on 
prawa zasadnicze Rosyi i Finlandyi. Przejście do 
I I  ezytania projektu, byłoby sankoyą ak tu  przeciw- 
konstytucyjnego.

O godz, 11 w nocy praw ica zgłosiła wniosek, 
aby przedłużyć posiedzenie, aż do ukończenia roz­
praw ogólnych i  przejść jeszcze w nocy do I I  czy­
tania. W niosek ten  przyjęto większością 168 gło­
sów, przeciw 132 głosom opozycyi.

(jdy po dalszej dyskusyi zakończono obrady o- 
gólne, soc. demokraci zgłosili wniosek, aby nie gło­
sować nad przejściem do I I  czytania. W niosek ten 
odrzucono 199 głosami przeciw 116.

Po przemówieniu szeregu mówców pos. M i 1 u- 
k o w imieniem kadetów, Polaków, postępowców i 
mahometan odczytał formułę, uznającą projekt fin­
landzki za pogwałcenie praw  Finlandyi, a zarazem 
za wielką szkodę dla poczucia praw a narodu ro­
syjskiego 1 żądał odrzucenia projektu odrazu. —  
W  tym samym duchu przemawiał paździornikowiec 
F  a w o r  s k i j.

W końcu pos. G e g e e z k o r i  w imieniu soc. de­
mokratów oświadczył, iż frakeya ta  nie będzie u- 
czestniczyła w dalszych obradach. Po tem oświad­
czeniu soc. demokraci opuścili salę.

Koło godz. 1 w nocy przystąpiono do głosowa­
nia nad wnioskiem o przejście do II. czytania. Za 
wnioskiem oświadczyli się: prawicowcy, nacyonall- 
ści i październikowcy, przeciw wnioskowi: kadeci, 
postępowcy, Polacy, mahometanie, Chomiakow, Mey- 
endorf, Faw orskij, Szydłowskij i wszyscy Niemcy 
nadbałtyccy. Ogółem za wnioskiem oddano 196 
głosów, przeciw 105. W ynik głosowania przyjęła 
praw ica oklaskami.

( lelegr. „Nowej Reform y".)

Petersburg. Duma odrzuciła wniosek opozy­
cyi, aby nad art. 2 ustawy finlandzkiej debato­
wano podług poszczególnych punktów, albo aby 
punkty te zamieniono w osobne artykuły u- 
stawy.

Wobec tego pos. M i l u k o w  imieniem całej 
opozycyi oświadczył, że z początku posłowie z 
opozycyi mieli zamiar brać udział w dyskusyi, 
aby widzieć jak sprawa się skończy, lecz spo­
sób obrad, przyjęty przez większość Dumy, 
czyni to niemożliwem. Dalszy u d z i a ł  w t e j  
n i e g o d n e j  g r z e  u w a ż a ł a b y  o p o z y c y a  
za  p o n i ż e n i e  s i e b i e  i dlatego też w głoso­
waniu nie weźmie udziału. (Oklaski). Potem 
c a ł a  o p o z y c y a  o p u ś c i ł a  s a l ę .

Belgrad. Urzędownie ogłaszają: Zaczerpnięta 
z pisma „Zvonó“, a powtórzona przez niektóre 
zagraniczne dzienniki wiadomość o wydaleniu 
ks. Jerzego z Serbii i o jego niesnaskach z ro­
dziną królewską, jest nieprawdziwą. Również 
nieprawd ziwemi są pogłoski o zamierzonej ab- 
dykacyi króla Piotra.

Sprawy naftowo.
Wiedeń, W ministerstwie skarbu odbyła się 

wczoraj pod przewodnictwem ministra skarbu 
konfereneya, w której wzięli udział ministrowie 
handlu, kolei, robót publicznych i minister Du­
lęba. Na konferencji omawiano odpowiednie za­
rządzenia ku ochronie rodzimego przemysłu 
naftowego na polu administracyjnego zakresu 
działania interesowanych ministerstw, oraz u- 
cbwalono wydanie tych zarządzeń. Postarano 
się także o to, aby te zarządzenia zostały jak 
najszybciej wydane. Równoezenie zawiadomiono 
o powziętych uchwałach węgierskie ministerstwo 
skarbu.

Po wyborach w Bośni.
Sarajewo. Wczoraj przed południem na taj- 

nem posiedzeniu Rady miasta burmistrz Ruto­
wicz z ośmiu muzułmańskimi radnymi podał się 
do dymisji. Krok ten stoi w związku z klęską, 
poniesioną podczas wyborów sejmowych przez 
partyę samodzielną, do której należeli ci radni 
muzułmańscy.

Lista cywilna w Bflemcscch.
Berlin. Komisya budżetowa Sejmu pruskiego 

przyjęła przedłożenie o podwyższeniu listy cy­
wilnej cesarza.

Trzęsienie ziemi.
Calitrl. Para królewska przybyła tu wczoraj 

o g. 4 rano w towarzystwie ministra robót pu­
blicznych i zwiedziła szpital oraz ruiny miaste­
czka. Dotychczas wydobyto z p o d  g r u z ó w  
24 t r u p y .  Para królewska zwiedziła następ­
nie San Fele, póczem wróciła do Rzymu.

Rzym. „Giornałe* donosi: W miejscowościach 
dotkniętych trzęsieniem ziemi w Kalabryi, lu­
dność nrząda procesje, aby odwrócić kata­
strofę.

Stra|hl we FransyL
Paryż. Grozi tu o l b r z y m i  s t r a j k  k o l e ­

j o wy .  Personal kolei Paryi-Lyon i kolei pół­
nocnej postanowił rozpocząć stra jk , do którego 
mają się przyłączyć r o b o t n i c y  p o r t o w i .

Paryż. Na zgromadzeniu służby części linii 
tramwajowych, które trwało do godz. 3 rano, 
uchwalono rozpocząć strajk pomimo koncesyi 
przyznanych za pośrednictwem min. Milleranda. 
W s t r a j k u  b i e r z e  u d z i a ł  1800 r o b o ­
t n i k ó w .  Zachodzi obawa, że służba innych 
przedsiębiorstw transportowych przyłączy się 
do strajku.

Encyklika papieska,
Rzym. „Osseryatore Romano1* ogłosił wczoraj 

wieczorem następującą notę: Wobec agitacji 
w Niemczech, wywołanej przez mylną interpre- 
tacyę i niedokładne tlomaezenie ostatniej ency­
kliki papieskiej, jesteśmy upoważnieni do na­
stępującego oświadczenia:

W encyklice, ogłoszonej z okazyi rocznicy 
św. Karola Boromeusza, która miała na celu 
zwalczanie błędów modernistów, papież — jak 
to już z brzmienia encykliki jasno wynika — 
nie miał n a j m n i e j s z e g o  z a m i a r u  o b r a ­
ż e n i a  n i e k a t o l i k ó w  w państwie niemie­
ckiem, ani ich książąt. W encyklice znajdują 
się wyłącznie i jedynie niektóre historyczne u- 
wagi o epoce św. Karola Boromeusza, nie są 
ednak w niej wymienione ani żadne narody, 

ani nazwiska książąt pewnego kraju. Należy 
zresztą podnieść, że chodzi przytem o tych ka­
tolików wspomnianej epoki, którzy zbuntowali 
się przeciw naukom i powadze Stolicy apostol­
skiej. Jak  życzliwemi są zresztą uczucia papie­
ża wobec państwa niemieckiego i jego książąt, 
okazało się bardzo jasno w szczególności tak­
że przy sposobności, jaka się niedawno nada­
rzyła.

Śmierć szalonego Mulły ?
Londyn. Paryski korespondent „Standardu" 

donosi, że t. zw. s z a l o n y  M n ł ł a  zginął w 
Sudanie w walce % Arabami.

Powstania w foeksyksi*
Londyn. Z Jukatań w Meksyku donoszą: Od 

czasu, gdy wybuchło powstanie w Indyan, po­
pełniono m n ó s t w o  m o r d e r s t w .  Dotąd z g i ­
n ę ł o  o k o ł o  300 os ób .  Około 5000 Indyan 
maszeruje na miasto N e r i d a ,  niszcząc wszyst 
ko po drodze.

Telegramy
z dnia 9 ozerwca.

Wiedeń. „Wiener Zeitung" ogłasza rozporzą- 
dzeni* ministerstwa sprawiedliwości w sprawie 
przydzielenia gminy i obszaru dworskiego De- 
meszkowce do okręgu sądu powiatow. w Bol- 
szowcach.

Wiedeń. Ochmistrz dworu cesarskiego bar, 
R n m m e r s d o r f  zamianowany został ochmi­
strzem dworu następcy tronu.

Berlin. W nowym pałacu w Poczdamie odbył 
się wczoraj ślub ks. Fryderyka Wilhelma pru­
skiego z księżniczką Agatą Ratibor.

c z k ę  w 4  i pół proc. obligacjach komunalnych na 
k w o t ę  600.000 k o r o n ,  celem pokrycia o d z i a ­
ł a  m i a s t a  w B a n k n  p r z e m y s ł o w y m .  Za 
pieniądze te  kupionych będzie 1500 akcyj, która 
m ają być wpłacone dnia 15 b. m. Na razie zacią­
gniętą będzie krótkoterminowa pożyczka wekslowa. 
D l a  k o m i t e t u  g r u n w a l d z k i e g o  w K r a ­
k o w i e  u c h w a l o n o  3000  k o r o n .  Dalej u-‘. 
chwalono wniosek, aby na wzór Krakowa wystać 
do m inistra handlu W eisskirchnera depntacyę w 
sprawie urządzenia składnicy mięsa rumuńskiego 
we Lwowie. Na posiedzeniu tajnem  zamianowano 
dyrektorem adm inistracyjnym  elektrowni p. S tan i­
sława Melińskiego.

Nowy dyrektor magistratu. W czoraj o godz, 1 
po południu w sali Rady miejskiej odbyło się po­
witanie nowego dyrektora m agistratu p. Karola J a ­
kubowskiego. Imieniem urzędników przemówił s ta r ­
szy radca Hobgnrski, odpowiedział p. Jakubowski, 
poczem przemawiał wiceprezydent Apler. Po powi­
taniu fotografowano się wspólnie w podwórzu ratu- 
szowem.

Zasłabnięcie wiceprezydenta dra Rutowskie-
gO. W iceprezydent m iasta dr Rntowski z powoda 
przepracowania przy urządzaniu wystawy sztuki, 
oraz przy załatw ianiu spraw miasta, dostał w nie­
dzielę przekrw ienia mózgu. U łoża chorego czuwa 
radny miejski dr Pisek, S tan chorego znacznie si' 
polepszył.

WieO Słuchaczek uniw erB jt6 tn  odbył się wczo­
ra j w ieczorem  w gm achu u n iw ersy te tu  w spraw ie 
dopuszczenia n a  u n iw ersy te t lw ow ski i  k rakow ski 
ab itu ryen t«k  p ryw atnych  szkół średnich  w K róle­
stw ie, w cha rak te rze  słuchaczek nadzw yczajnych 
w zględnie zw yczajnych po zdaniu  egzam inów  z ję­
zyków  łacińskiego i greckiego. W  tym  k ierunku  u- 
chwalono rezo lu c je . D alej uchw alono rezolucyę 
z żądaniem  dopuszczenia słuchaczek do studyów  na 
w ydziale praw niczym , n a  technice i w akadem ii 
sz tuk  pięknych. W  sp raw ie  stypendyów  uchw alono 
zw ró ń ć  się do sen a tu  akad. i do sfer decydują­
cych z p rośbą o uw zględnianie  słuchaezek w p rzy ­
szłych fundacyach stypendyjnych . Na wiecu było 
obeenyeh k ilku  profesorów  un iw ersy te tu .

Proce8 O szpiegostwo. Rozprawa przeciw Mi 
łobędzkiemu, oskarżonemu o szpiegostwo, odbędzie 
się dnia 23 b, m. Ja k  wiadomo, Miłobędzki z po­
czątkiem b. r. zwrócił się do tutejszej party i boc.- 
dem., celem naw iązania stosunków z rew olucjoni­
stam i z Królestwa, poznano się jednak na nim 
l zdemaskowano go. Podczas aresztowania znale­
ziono przy nim dowody upraw iania szpiegostwa.

Ręk06lewiczówna w więzieniu. Antoninę R, 
kosiewiezównę, przewiezioną we wtorek z Krakowa 
do tutejszego więzienia pod zarzutem szpiegostwa 
na rzecz Rosyi, odstawiono wczoraj do szpitala 
więziennego. Lekarz więzienny skonstatował n niej 
w wysokim stopniu rozwiniętą chorobę.

Samobójstwo mordercy. Przed tygodniem za-, 
mordowano za rogatką Janow ską ślusarza Szymona 
Konieczkowskiego. P o lic ja  ujęła wkrótce jednegf 
z jego morderców, Ju liusza Pogorzelskiego, note 
rycznego złodzieja, a za drugim mordercą, nazwi* 
skiem Dmytro Prim a, także notorycznym • złodzie­
jem, prowadziła ciągle poszukiwania przy pomocy 
żandarmeryi. W czoraj po południu Prim a powiesił 
się w lasku za rogatką Janowską, niedaleko miej­
sca swej zbrodni. Ja k  się okazało, w lasku tym 
ukrywał się on przez cały tydzień, a jego kocha O" 
ka donosiła mu tam  pożywienie.

Przejecłranie przez tramwaj. N a placu Ber*
nadyńskim przejechał wczoraj tram waj 9-letnią n- 
ezennicę Jan inę Kohnt, powracającą ze szkoły 
Z pod kół tram w aju wydobyto ją  w stanie bezna­
dziejnym.

Kronika lwowska.
( Telefonem .)

Lwów, 9 czerwca.
Z Rady miejskiej. P rzed porządkiem dziennym 

wczorajszego posiedzenia Rady m iejskiej przewo 
wodniczący wiceprezydent Apler odczytał lis t p. 
Gawalewiczowej, a na wniosek dra Aszkenazego 
przyjęto od niej dar dla muzeom miejskiego. Dar 
ten  stanowi p o rtre t Gawalewicza pędzla S tan.Lenza, 
szereg obrazów artystów  polskich, oraz wieńce, któ 
re wręczono Gawalewiczowi za jego zasługi i sze­
reg  szarf od wieńców, wręczonych mu tak  za ży­
cia, jak  i złożonych na trum nie. D ary te  będą za­
wieszone na osobnej ścianie mnzenm miejskiego, 
jako pam iątka po śp. Gawalewiczu. —  Z kolei r. 
Dwernicki zgłosił szereg wniosków w sprawie bu 
dowy domów dla służby miejskiej i służby zakła­
dów elektrycznych. Na wniosek referen ta p. Bole 
sława Lewickiego uchwalono z a c i ą g n ą ć  p o i y -

Teatr miejski.
Występy gościnne p. A. Zelwerowicza.

Scena krakowska ma prawo nie tylko chlu­
bić się ale i dzieckiem swojem nazywać p. Zel­
werowicza. Na naszej to scenie bowiem — nie 
bierze się oczywiście w rachubę okresu przygoto­
wawczego w Warszawie — ze skromnych po­
czątków i zadatków urabiał się i dojrzewał ten 
talent świeeący dziś jasnym i pogodnym bla­
skiem w niezbyt licznej plejadzie polskich pierw­
szorzędnych przedstawicieli dramatycznej sztuki, 

śmiało rzec można, że z chwilą, gdy opnśeil 
on teatr krakowski, w zespole artystycznym sce­
ny naszej otwarła się niezastąpiona luka, któ­
rej istnienie daje się coraz przykrzej odczuwać 
w ciąga ostatnich dwóch sezonów. Objąwszy 
stanowisko dyrektora teatru łódzkiego, p. Zel­
werowicz nie zamknął — co na największą je­
go pochwałę zapisać przychodzi — bilansu swej 
artystycznej karyery, lecz kształcił i rozwijał 
talent swój w dalszym ciąga i osiągnął w tym 
kierunku poważne rezultaty. Te dwa lata pracy 
w teatrze łódzkim przyniosły znaczne skoncen­
trowanie się intuicji artystycznej naszego ar­
tysty, pogłębiły w wielu razach pojęcie odtwa 
rżanych przezeń ról — wzbogaciły skalę jego 
środków. Mogliśmy to teraz snadniej stwierdzić, 
że p. Zelwerowicz gościną swą objął cykl ról 
przez siebie stale w Krakowie odtwarzanych. 
Wskrzeszając je w pamięci zawsze mu życzli­
wej krakowskiej publiczności, zrozumiał, że ma 
obowiązek podnieść je w skali artystycznej, je­
żeli chce utrzymać dotychczasową dobrą o swym 
talencie opinię.

Jakoż zadanie to powiodło mu się w zupeł< 
ności. Z pośród pięcia odegranych dotąd w Kra- 
kowie ról, każda miała piętno myśli twórczej 
każda przyniosła artystyczniejsze kontury, głęb*  ̂
sze ujęcie i większe bogactwo szesegółów. Za-’ 
równo w klasycznym jak i nowszym repertoarze, 
artysta obraca się z zupełną swobodą, zacho­
wując wszędzie zasadniczy bardzo wyrazisty 
typ kreacyi charakterystycznej, uwypuklający 
się wybornie na tle zespołu. Pierwsze dwa 
wieczory przyniosły nam postaci klasyczne* 
Argana w .Chorym z urojenia" i Tobiaszy
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Czkawkę w .Wieczorze Trzech Króli" — obie 
wybornie nadające się do rodzaju talentu i in­
dywidualności p. Zelwerowicza, obio zamykające 
lię w liniaeh stylowych w zdecydowanym wy­
razistym typie komicznym. Dwie następne: Woj­
nicki w .Wujaszku Wani" Czechowa i Ojciec 
Bentivoglii w .Odrodzeniu" to dalsze dwie 
dyametralnie równe odmiany charakterystyczne­
go typu: w pierwszym daje artysta świetny po­
pis gry psychologicznej, refleksyjny i jednolity, 
w drugim niesłychanie pogodny rysunek zakon­
nika z wyrazistem zaakcentowaniem pierwiastka 
pogody ducha, jowialności i dobroci. Rolą tego 
zakonnika zdobył niegdyś p. Zelwerowicz wyż­
sze stanowisko w naszej hierarchii artystycz­
nej — bo rola ta przedziwnie mieści się w je­
go indywidualiźmie, otwierająca eały jego arty­
styczny arsenał. Wczorajszego wieczora mie­
liśmy sposobność stwierdzić duży postęp w jej 
ujęciu, ogromne skupienie się i znacznie mniej­
szy zasób tej nonszalancyi, jaka stanowi jeden 
s ujemnych rysów jego gry, dających niektó­
rym jego kreacyom piętno nazbwt pospiesznej 
roboty.

* A jednak są role, a należy do nich rolaKor- 
niłowa w .Tamtym", gdzie ta nonszalancya jest 
zupełnie na miejscu i w zastosowaniu do typu 
ról realistycznych, polegających na doraźnym e- 
fekcie, zapewnia roli artystyczny rezultat. Kor- 
niłow p. Zelwerowicza jest istotnie konglome­
ratem nerwów, gorączki krwi i pewnego rysu 
szlachetności, które to rysy p. Zelwerowicz to­
nuje w jednolitą, bardzo interesującą całość. — 
W zestawieniu z tkwiącą żywo w pamięci Kra­
kowa kreacyą Kamińskiego, postać, stworzona 
przez p. Zelwerowicza, nie zasuwa się bynaj­
mniej W cień, ale w pewnych szczegółach domi­
nuje nawet nad nią jednolitością rysów i ogól- 
nem stonowaniem epizodów, które Kamiński cy­
zeluje kosztem ogólnego rysunku kreacyi.

Gościnne występy p. Zelwerowicza wywołały 
konieczność pospiesznego wznowienia wszystkich 
sztu, w których artysta występował. Pośpiech 
ten tym razem występujący jako vis major, u- 
sprawiedliwia niedobory artystyczne w przygo­
towaniu i zespole cyklu przedstawień' gościn­
nych, z dmgiej zaś strony nakazuje zanotować 
kilka nowych wybornych postaci, jakie obok 
popisowej kreacyi łódzkiego gościa zwróciły na 
siebie uwagę. Należała do takich w pierwszym 
rzędzie świetna kreacja Vittorina w .Odrodze­
niu" w grze p. Solskiej. Wdzięczna ta rólka, 
wnosząca na scenę tchnienie wiosny, pogody 
i naiwności, brawury młodzieńczej i tkliwości, 
w grze p, Solskiej miała w każdym szczególe 
pełny artystyczny wyraz. ~

Zbyteczńem byłoby chyba przypominać kla­
syczną wprost kreacyę Chudogęby p. Solskiego, 
gającą ustaloną tradycyę w polskim teatrze, 
ale ębowiązek sprawozdawczy każe • zanotować 
leszcze ładnie pojętą i odegraną rolę Mory p. 
Barwińskiej w „Odrodzeniu", bardzo staranną 
figurę Diaforusa w grze Pp. Jarszewskiego, — 
oraźj udatną rólkę Józi w grze p. Górskiej, 
która w ostatnich miesiącach zwróciła na siebie 
fwagę szeregiem zręcznie odegranych ról o 
lżejszym typie. Doskonałą wreszcie była p. Mo­
dzelewska w roli Matołkowskiej. 1 

‘  a  W. Pr.
* s

w W i e d n i a :  Zmiennie, pochmurnie, mierne w ia­
try, ciepło, skłonność do burzy, stan  obecny u trzy ­
muje się nadal.

T e a t r  m i e j s k i  i m i e n i a  S ł o w a c k i e g o :
„Cierpki owoc" (występ A. Zelwerowicza).

T e a t r  I n d o w y  (w parku Krakowskim): .U ła ­
ni księcia Józefa*.

W y s t a w a  w p a ł a c u  s z t u k i  (plac Szcze­
pański 1. 4) otw arta codziennie od g. 10 rano do 
4  po południu.

P o s i e d z e n i e  R a d y  m. k r a k o w s k i e j  o 
godz. 5 po południu.

P o s i e d z e ń  i o wydziałn Tow arzystwa kolonij 
wakacyjnych w sali konferencyjnej gimn. św. J a ­
cka o godz. 7 wieczorem.

P o s i e d z e n i e  R a d y  m.  p o d g ó r s k i e j  o 
godz. 6 po południu. -  -  1

O b r a d y  z j a z d n  dyrektorów kolejowych; po 
połndnin wyjazd do 'W ieliczki: wierzorem nczta po­
żegnalna w Grandhotolu.

T e a t r  m i e j s k i  w e  L w o w i e :  „W alc 
łości".

Wycieczki szkolne w Krakowie. W  dniu wczo­
rajszym bawiło w Krakowie kilka wycieczek mło­
dzieży szkolnych, które zwiedzały zabytki miasta. 
Między innemi przybyły wczoraj do Krakowa pod 
kierunkiem swoich nauczycieli i nanczycielek dzie­
ci szkolne z Tenczynka i Rudawy. Fachowych ob­
jaśnień o zabytkach Krakowa udzielali członkowie 
sekcji oprowadzania z akademickiego Koła T. S. L. 
W iele dzieci, biorących udział w wycieczkach, ubra­
nych było w piękne stroje krakowskie.
■ Egzaminu prywatne w szkole wydziałowej 
5-klasowej im. Konarskiego w Krakowie odbędą 
się dnia 18 b. m. Zgłoszenia przyjmuje dyrekcja 
szkoły do dnia 15 włącznie. Do zgłoszenia należy 
dołączyć metrykę i ostatnie świadectwo szkolne.

W Kole historyków U. U. i. na ostatniem 
nadzw. walnem zgromadzeniu dokonano uzupełnia­
jących wyborów do zarządu, w skład którego we­
szli: Michalski Mieczysław skarbnik i Szysłowska 
gospodyni. W  charakterze zastępców członków za­
rządu weszli: W ójcikówna Marya, Halecki Oskar, 
Kargol Adolf i Strzelecki Adam. W  skład komisyi 
kontrolującej weszli: Antoniewiczćwna Mary? prze­
wodnicząca i ks. Konopka Kazimierz.

Czytelnia dla kobiet złożyła z festynu, urzą­
dzonego w dniu 26 maja b. r. w parku dra Jo r­
danu, kwotę 220 kar. na kolon * wakacyjne dla 
biednych dzieci szkół Indowych do rąk  prezesa p. 
E. W ojnarowicza. W ydział Czytelni składa serde­
czne podziękowanie ofarodawcom, a przedewszyst- 
klem kapcom i przemysłowcom ,. oraz wszystkim 
współpracownikom komitetu, którzy bez rozgłosu i 
reklamy nazwisk przyczynili się do urządzenia fe­
st} nu. ' *
-  Porzucone dzioci. M agistrat m. Krakowa ko­
munikuje: Dnia 16 lutego porzucono w poczekalni 
miejskiego B iura ubogich przy ul. Poselskiej J .  9 
na I I  piętrze dwóch“chłopców, niewiadomego nazw i­
ska i pochodzenia. S tarszy z nich, liczący 6— 8 
lat, wzrostu średniego, blondyn o oczach niebie­
skich, z bielmem na źrenicy lewego oka, ubrany 
był w bluzkę niebieską w białe paski, z kołnie­
rzem marynarskim i spodenki szare w kratkę, w 
czarne pończochy i bnciki sznurowane, podarte, 
oraz w czapkę z dnem niebieskim, obwiedzioną 
im itac ją  czarnego baranka. Młodszy liczący 3— 5 
lat, szatyn, szczupły o oczach czarnych z sińcem 
na prawym policzku, zbiedzony nadzwyczaj, ubrany 
był w białą sukienkę w pasy niebieskie i bluzkę 
z dziewczynki koloru niebieskiego i czarnego w 
kratkę,' w pończochy czarne i buciki zapinane na 
guziki. Ponieważ pomimo dłuższych badań i obser- 
wacyi tychże chłopców, wobec ciągłej zmiany ze­
znań z ich strony, nie zdołano się od nich o ich 
pochodzeniu nic dowiedzieć, przeto m agistrat upra­
sza każdego, ktoby posiadał jakie wiadomości o po­
chodzeniu tych dzieci i o ich rodzicach, aby zgło­

sił się do Yla Wydziału magistratu (u). Poselska 
1. 9) w godzinach grzędowych od 8—2 po połu­
dniu.

Z Sali sądowej. W dalszym ciąga wozorajsze 
rozprawy przeciw m ałżeństwa BrauneTom z Ghrza- 
nowa, oskarżonym o zbrodnię oszukańczej krydy, 
przesłuchano obwinionych, którzy do winy się nie 
poczuwają. B rauner tw ierdzi, że zachwianie się je ­
go intereBów nastąpiło w r. 1908 wskutek obniżki 
cen towarów bławatnych, które zmuszony był sprze­
dawać niżej cen fabrycznych, oraz, że od pożyczek 
jakie zaciągał na budowę domów, płacił wysoki 
procent. Obliczenie swojego m ajątku przedstawia 
obwiniony odmiennie, niż to podaje ak t oskarżenia, 
twierdząc, że stan  czynny jego m ajątku wynosił 
561,000 K, a stan bierny 529.446 K.

Rozprawa, której przysłuchuje się grono współ­
wyznawców oskarżonego, zakończy się prawdopo­
dobnie dopiero w sobotę, gdyż m ateryał, jak i musi 
być rozpatrzonym na rozprawie, je s t bardzo ob­
szerny.

Aresztowanie złodzieja kieszonkowego. Poli­
c ja  aresztowała wczoraj 17-letniego Abrahama 
Silberga, który p. S tefanii Uibach pizy  wsiadania 
do tram w aju w Rynku głównym wyciągnął portm o­
netkę z kilkunastu koronami. Poszkodowana spostrze­
gła kTadzież na czas i spowodowała przytrzym anie 
przez publiczność kieszonkowca, którego następnie 
oddano w ręce policyi.

Posiedzenie podgórskiej Rady miejsk:ej od­
będzie się dziś o godz. 6 po południu. Na porząd­
ku dziennym obrad znajdują się między innemi: 
P rojekt budowy nowego mostu na W iśle, rozpa­
trzenie podań o koncesye na restau rac je  i szynki, 
zamknięcie rachunków z rozchodów i dochodów 
yminy i parcelacya Zabłocia.
- Prawo publiczności. „W iener Z tg“ ogłasza: 

M inister oświaty przydłnżył prawo publiczności 
i urządzania egzaminów dojrzałości liceum żeńskie­
mu Urszulanek w Tarnowie na la ta  1 909 /10  
i 1911/12.

Polskie seminaryum nauczycielskie w Białej.
M inister wyznań i oświaty zezwolił Towarzystwu 
Szkoły Ludowej w Krakowie na założenie pryw at­
nego męskiego seminaryum nauczycielskiego z ję ­
zykiem wykładowym polskim w Białej. Zarazem 
zatw ierdził m inister dokonane już otwarcie klas I  
i II, oraz klasy przygotowawczej w tym zakła­
dzie.

Rewizye i aresztowania w Warszawie. Pisma 
warszawskie donoszą: W e wtorek w nocy policja
i agenci ochrany rresztowali po zrewidowaniu 
mieszkań, następujące osoby: p. A. Kozaczyńskiego 
(ul. Kopernika 1. 5), A. Sarnowskiego (Dobra 1. 12), 
Karola Omieniowskiego (Żelazna 1. 81). W szystkich 
aresztowanych odesłano do więzienia policyjnego 
przy ul. Spokojnej. Onegdajszej nocy aresztowano 
1 również odesłano do więzienia przy nl. Spokojnej 
pp. S tanisław a Janikowskiego (Mostowa) i Andrzeja 
Kutnowskiego (Nowolipki 65).

Odroczenie lotu Zeppelina, z Kolonii donoszą: 
„Ktiln, Z tg“ donosi z Friedrlchsbafen, że lo t balc- 
nn Zeppelina do W iednia odroczono z powoda wa­
dliwości nowego motoru. Nowy lot odbędzie się 
prawdopodobnie w jesieni.

Z Friedrichshafen telegrafnją: H r. Zeppelin 
ogłasza obszerną odezwę do ludności m iasta W ie­
dnia. IV odezwie te j tłumaczy powód odłożenia 
swego lotu i podnosi, że ciężko jest dotknięty tym 
ciosem 1 rozczarowaniem, jakiego doznał cesarz 
Franciszek Józef i ludność W iednia, która oczeki­
wała jogo przybycia balonem. Mimo to, że wzloty 
próbne wydały korzystne rezultaty i z największem 
prawdopodobieństwem można było przyjąć, że lot 
się nds, Zeppelin ze względów scmienności wolał 
jeszcze motor wypróbować i gdy wszystko będzie 
funkcjonowało nienagannie, gotów przybyć do W ie­
dnia, term inu nowego jednakże nie oznacza.

Ofiary piorunu. Z Opawy telegrafują: W  Lob- 
nicy w pow. opawskim piorun uderzył w 3 kobie­
ty  pracujące w polu. —  W szystkie trzy  odniosły 
ciężkie rany i są znpełnie sparaliżowane.

Mianowan a. Radca nam iestnictwa dr . Matla- 
chowski w Gracu został zamianowany prowizorycz­
nym dyrektorem akademii terezyańskiej.

„W iener Z tg “ ogłasza: M inister oświaty zam ia­
nował suplenta gimnazynm w Złoczewie, P io tra Ja- 
strzewskiego, nauczycielem głównym w seminaryum
nauczycielskiem we Lwowie.
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K r o n i k a .
Eslśi

Kraków, czwartek 9 czerwca.
K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y :  F e lic jan a  m. i 

Pelagii pm. 1 '
K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c z n y :  Wschód 

słońca o godz. 3 min. 33, zachód o godz. 7 m. 44  
długość dnia godzin 16 min. 11. ^  ?*** -

P r o g n o z a  s t a e y i  m e t e o r o l o g i c z n e j

a **

o / S L i c s ^ j  g s I s i i L  H f t n d l u
S & p a S s i O T B & z J L e *  g r l : ó n m y  2 5  (dom własny) ,

wynajmuje w specyalnie na ten cel urządzonym, stalą-opancerzonym  skarbcu: Należytość roczna za najem schowka ząleży od jego wielkości i wynosi rocznie
BcIiowMi CSScLfo deposits) K 30*—, M 30*— lub K 75- i***

do dyskretnego i bezpiecznego przechowywania depozytów pod własnym kluczem. Bliższych wiadomości udziela Oddział depozytowy Banku w lokalu parterowym (Teł. 427)

P ro c e s  S ch o n eb e ck ę w ej. Z Olsztynka te legra­
fują: Proces przeciw Schónebockowej musiano wczo­
ra j ponownie przerwać, Schónebeekowa bowiem do­
sta ła podczas przesłuchiwania spazmów i zemdlała, 
tak, że przeniesiono ją  do sąsiedniego pokoju, aby 
przywrócić je j przytomność po przyjściu dó przy­
tomności Schonebeekowa dostała napadu histerycz­
nego śmiechu, wobec czego muBiano przerwać jej 
przesłuchiwanie. —  Poprzednio zeznawała Schóne- 
beckowa szczegółowo o swym stosunku z kap ita­
nem Góbenem i zaprzeczyła, jakoby mąż jej major 
Schónebeck został zamordowany. W edług je j tw ier­
dzenia, Schónebeck zginął w pojedynku, jak i się 
odbył między nim a kapitanem Gobenem bez świad­
ków.

Przewodniczący zarzucił Schónebeckowej, że tnż 
przed zamordowaniem jej męża przy pomocy pod­
robionego klucza otworzyła biurko męża, aby prze­
konać się o treści jego testam entu. Schónebeckowa 
zeznała, że mąż brutalnie się z nią obchodził i 
często ją  bił. —  Następnie przesłuchano kilkn 
świadków, którzy tw ierdz ili, że Schonebeekowa 
chciała się raz otrąć przy pomocy opium.

Brak wody w Charlottenburgu. Z B erlina te ­
legrafują: Z powodu wielkich upałów, jak ie panują 
od kilku dni, brakło w Charlottenburgu wody. —  
W czoraj w wielu domach nie gotowano z braku 
wody obiadów. B rak wody je s t tak  znaczny, że 
mieszkańcy Charlottenburgu musieli się udawać po 
nią do Berlina do stndzien publicznych.

Pożar fabryki. Z Kolonii te legrafnją: Przy po­
żarze fabryki karbonitu, wywołanym uderzeniem 
piorunu, 80  osób odniosło ciężkie zranienia. Cała 
fabryka zniszczona.

Zaginiony balon. Z Bonn telografują: Dnia 5 
b. m. w Essen balon „Ks. Adolf1*, uszkodzony 
przez silny wiater, uleciał bez gondoli. Tow. awia- 
tyczre w Bonn ogłosiło wezwanie o doniesienie za 
wynagrodzeniem w razie znalezienia balonu lub 
gondoli.

Zabójstwo. Z Motylowa podolskiego telegrafu­
ją : P rezydenta m iasta Laskiego zabiła córka ska­
zanego za łapówki na więzienie b, prezydenta Mi­
chalskiego.

Wykopaliska. Z W oroneża te legrafu ją : Worone- 
ska kom isja naukowo-archiwalna, po rozkopania 
kurhanu, pomiędzy miastem a Donem, odkryła pie­
czarę, w której znalazła części szkieletów, pocho­
dzących —  jak lię zdaje —  z okresu wojen sa r­
mackich, kości koni, około 70 strzał i resztki orę­
ża starożytnego.

Wybuch w  laboraforyum technicznem. Z P e­
tersburga telegrafnją: W  tutejszem  Iaboratorynm
technicznem nastąpiła wczoraj eksplozya. — Cały 
gmach zniszczony. Jeden dwunastoletni chłopiec 
zginął, a 6 osób zostało ciężko rannych.

Pożar nafty. Z Tyflisu donosi pet. ag. tel.: W 
pobliżu stacyi N atan tb i kolei transkankaskiej r a ­
busie chcący1 rabować naftę, przepiłowali rurociąg. 
W ylewająca się z rurociągu nafta utworzyła je ­
zioro, które sprawcy podpalili. Ogień, który przy­
brał wielkie rozmiary, sięgał aż do wału kolejowe­
go. Most kolejowy spalił się. K om unikacja jest 
z tego powodu wstrzymaną. Wy. lano z Batum ro­
botników dla ugaszenia ognia i odbudowania mostn.

Zaginięcie Okrętu. Z Kopenhagi telegrafują: 
W ielka barka dnńska „Princess M arie", k tóra 24 
lutego opuściła Sydney w kierunku jednej z zatok 
w południowej A ustralii, zginęła bez śladu. Ponie­
waż podróż ta  trw a zwykle 10 dni, a  minęło już 
100 dni, sądzą, że okręt zatonął w raz z całą za­
łogą, wynoszącą 20 ludzi. . ^

Bncb prie}e*'łovclL
Kraków, 7 czerwca.

HOTEL KRAKOWSKI: inż. Władysław Ziemiński z ro­
dziną z Rzeszowa, prof. Franciszek Zych z Filipowie; 
Tadeusz Fryk z Petersburga, Franciszek Leśniak z Wró 
blowic, Tekla Heller z Wyszogradu (Bośni), Władysław 
Malinowski z żoną z Przemyśia, Jan Masiewicz z Bazo­
wa, Samuel Peilberger z Klasny, dr Wilhelm Gersten 
feld z Drohobycza, Ignacy Wysocki, Marya Mierzwowicr 
z Radomyśla, dr Hugo Rie z Wiednia, Józef Pazdeiski 
z Warszawy.

HOTEL SASKI: K. Znamircwski z Krynicy, J, Meino 
z Bielska, A. Sękowski z Wojsławia, Nebenzahl z Sano­
ka, O. Staun z Odense, E. Zimmermann z Berlina, J 
Sowiński ze Lwowa, P. Feldner z Wiednia, J . Strawiń- 
ska z Zakopanego, L. Kunaszewaka ze Stanisławowa, A. 
Bassel z Lyonu, Wł. Płocki z Galicji, L. Reiehsthalei 
z Wiednia, P. Rossofl z Petersburga, M. Regus z Buko- 
winy, E. Karsch z Warszawy.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
M i c h a ł  K o n o p i ń s k i .

W  K a r l s b a d z i e
ordynuje, jak dawniej, 223 3 O

Br MICHA* SLIWIŃSHI
Miihibrunnstrusse „Kónig von Preussen".

Bł. p.

S i lM U lL  PR/LESTSEL
kupiee, *

zmarł po krótkich cierpieniach d. 7 czerwca 
1910 r., w 62 rokn życia. 

W yprowadzenie zwłok z domu żałoby przy ul. 
Starow iślnej 1. 4  odbędzie się we czwartek 

9 czerwca 1910  o godz. 12 w południe.

Osobnych zawiadomień się nie rozsyła. 
iMiewHHgHaaBHk'-.. a ą g ^ ^ ^ ^ B a a a g gBBEBi

Eiarsa telegrafiom
Wiedeń, 8 czerwca. Lc»y: a) procentowe: Auatryaoki 

zakładu red, z obi. prc. z roku 1880 3-pro. 3001—. A nstr. 
zakł. kr. z obi. pic, z r. 1889 3-pro. 278'6’J. Uregul. Da 
naju i  1870 r. 100 zlf. 8-pre. 287-dO. Węg. Banku hip 
po 100 złi. 4-pro. 248*—. Pożyczka »erb. prem. po 100 fr, 
2-pro. 110*50. b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (B&silioa) 
& zir. 29*65. Zakł. kred. dla h. i  p, po 100 złr. 538*—. 
Claiy 40 złr. m. k. 235*—. Pożyczka m. Insbruka 20 
złr. 1141—. Losy m. Krakowa 20 zł. 120*—. Pożyczk* 
m. Lubiany 20 złr. 8P75. Paliły 40 złr. 250.—. Czerw, 
krzyża Tow. au itr. 10 złr. 65*85. Czerw, krzyża węg. 
Tow. 5 złr. 41*25, Losy fnnd. aicyks. Rudolfa 10 złr. 
70*—. Salma 40 złr. m. 275*—. Pożyczka Ssloborga 
20 złr. 115*—. Tureckie oblig. prem. kolei po 400 lr 
254'75. Tureckie oblig. prem. kolei prc. 256*50, Losy 
kom. m. W iednia z 1874 roku 64?*—.

Berlin, 8 czerwca. Auntryaokie banknoty 85*16. Spi
rjtu*  — , ‘ •» »

Paryż, 8 czerwca. Renta 3-pro. 93-95. Mąka 31*90.

Zamknięci® fieMy.
Wiedeń, 8 czerwca. Zamknięcie giełdy o g. 3 m. 10 

1 (W aluta koronowa.) r
Akcye: Anstr. Zakł. kred. 665 25, węg. Zakł. kred.

838 26, ABglobanku 319 25, Uuionbanku 601 25. Lin* 
derbanku 493 —, B ankrerein 543 —, Bodencredit 11 87, 
Galie. Banku hipotecz. 690 —, Kolei państwow. 754 — 
kolei połudn. 119 —, 4 %  poż. m. Krakowa 93 — kulo?
północnej 54 60, kolei C zerniow . , Alpiny 796 25,
Rima Muranyi 687 —, Prag. Tow. Żelazn. 26 55, Fabryki 
broni 700 — T Akcye tureckie tyt. 395 —. Gal. ake. Tow. 
kop. n. 873 Obi. węg, indemniz. 92 95. Renta ma­
jowa 91 25. Anstr. renta koron. 94 20. Węgier, rei ti 
koron. 92 35. 56-letnie Listy Tow. kred. ziemsfc, 83 30 
4*/* Listy Banku hip. 93 76. 4V«*A> Listy Banku h i,
99 50. 6°/o Listy Banku hip. 110 —. 4°/, Listy BfMiku
kraj. 94 50. 4 ,/ ,0/» Listy Banku kraj. 100 25. 4*/0 Gal 
Obi. propin. 97 95. 4*/0 Gal. pożyczki kraj. 1893 93 60 
4%  Pożyczki za. Lwowa 93 —. Losy tn rec tie  257 — 
Marki 117 63. Rnble 254 60. Rosyj. pożyczka 103 51

Usposobienie: Bez ochoty. *

Zakład artyetyczno-kamieniarski 
„  i budowlany 1

J M  Kuleszy
naprzeciw omentarza w Krako­
wie, posiada wielki wybór goto­
wych pomn ikfiw zpiaskowca. gra­
nitu i marmuru. Podejmuje się 
1 ykonania grobowców w miejscu 
i na [*r<>wuscji. Telefón 759. 

261 127 O

i i l i l  200-400 KOiOn
za wyrob;enie mi posady woźnego w iusrytncyi 
rządowej lub autonomicznej. D yskrecja ped 
słowem honoru. — Adres: „Pracowity" poste 
restante Braków, za okazaniem kwitu inse- 
aatowego. . * u 4080 3 3

N a  ś lu b y
polowania, wycieczki, wynajmuje samochody 
i powozy, P i o t r  ( i u / i i i o u s i ł l ,  u l .  P ę -  
«2 z ie ln i  W | .  1 8 . Telefon 336. 31 66 O

' w m w n 1 w w i  w w w w t

MTYSTYSItlE
s k r o m n e  i w y t w o r n e

S P l l E Ł f l i E ł A I i l E

Pokoje dla przejezdnych
z u trzym an iem  lub bez —  u lica  K ru ­
p n icza  10 I I .  p. 285 1 6

Poszukufe mieszkania
od 1 p aź d z ie rn ik a  złożonego z 4 lub  
5 pokoi z ła z ie n k ą  lub  bez, w okolicy 
p lan t. —  Z głoszen ia  do 15 czerw ca pod 
ad resem : W . O hrt, T ow . ro ln icze, P lac  
S zczepańsk i 1. 8 I I I .  p. 4158 i  3

i Knkó&i, Dunajesskieso 7.
253 52 0

Zakład pogrzebów;
189 a . S za fra ń sk i 2830
Era&OY, ulica Mikołajska Z. 1S.

Bieliznę białą 
jak  śnieg bez 
tarcia w poło 

W p ła s i 'AJ _ _ wje czasu ma 
się jedynie
przyrządem  do 

p r tn ia

IDEAŁ
z pierwszej czeskiej osobliwej fabrjk i

Jur. Cejka dawniej Hebza i SnóL
2200 Branice (Morawa). 21 30
Cenniki za darmo, opłacone. Niskie ceny.

W iększy  handel że laza  w  G alicy  i 
poszuku je  . .  .

zdolnego otepedyenta
zg łoszen ia z odpisem  św ia d ec tw  p rzy j­
m uje Adm. „N. R eform y" pod Nr 3 3 3 3 .
_________________  984 i  3 ■>________________

W d o w a
po wyższym urzędniku przyjmie 2 panienki z 
lepszych domów od 1 września na całe utrzy­
manie. Opieka staranna, kuchnia zdrowa. W ia­
domość ul. św. Filipa 7, II p., między godz. 3-5. 

4062 3 3

S p i a s i i n a
W f. -

, nowe i przegrane sprzedaje 
i wynajmuje (takie na r&tf)

IC r a k ó w
u h  i w .  J e n a  L .  1 3 . 242 11 15

© o o e o o L o © u c - a e ' o a » 3 C  o o s o o o o o e o

|  Pierwszorzędna p ra w n ia  sukien męskich §
a v nagrodzona złotym i medalami w Paryżu i Londynie
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Z m i a n a  l o k a l u !

Zakład pogrzebowy „Concordia*4 
*3f U S T

p ran ias icn y  na  P ia t Sztzapaaski L Z (doia w łasny). —  Telefoa Hi 33!.
Zakład podejmuje się urządzeń pogrzebowych, oraz sprowadzania zwłok ze wszystkich

kisiów enroDeiskloh. 197 54 0

Mleczarnia
do sp rzed an ia  za raz  n a  dogodnych w a­
ru n k ac h  p rzy  u licy  W olsk ie j 1. 5 w raz  
z całem  urządzeniem . W iadom ość n a  
m iejscu, u f 274 4 5

Fortepian krótki .
z powodu wyjazdu do sprzedania za 60 koron. 
Kraków, ul. Powiśle 1. 2, parter. 280 2 2

Dom murowany
1 piętrowy, w bardzo zdrowem i spokojem miej­
sca, składającj1 się z 11 nbikacyi, z wolnej rę­
ki do sprzedania. Gotówka potrzebna przeszło 
10 tysięcy koron. Bliższych wiadomości udzieli 
porty er w fabryce cygar. 271 3 3

R r a w ie c z y M ią
d am sk ą  i b ie liznę now ą p rzy jm u je  i sa ­
m a w y k o n u je  niedrogo. Wiktorya Pod- 
bielska, ul. M ik o ła jsk a  1. 14, II  p ię tro , 

oficyna. 279 3 o

rtli i
Założony w r. 1872

l

0
Kraków, ul R akow icka 7 , te!. 4-62.
podejmuje się wykonania grobowców 
i pomników, tak  w miejscu jak na 
prowincyi, oraz poleca wielki wybór 
pomzików gotowych z piaskowca, mar 

[muru i granitu. 111 107 300

•M

miejsca- .*
woźm go  w in s ty tn c y i finansow ej. L iczę  
la t 28. odbyłem  służbę w ojskow ą, umiem 
czy tać  i p isać  po polsku. —  Ł ask a w e  
zg łoszen ia pod „W oźny" p rzy jm u je  Ad- 
m in is tra c y a  „N. R eform y". 251 8 o

w Krakow ie, ul. św. lana 4 
poleca:

•  •

U s z d h ie  M ś c i  { t i ś M n i c z e
z zakresu beletrystyki i nauki, w języku polskim, francuskim, angielskim

i niemieckim.
Nowo otworzony dział książek dla młodzieży. Abonament przystępny
katalog i dodatek z przesyłką 1 K. W ysyłka na prowicyę w spec. skrzynkach.

27 oO 0

Z  in & a ik i  oJhiackiej w K ra k o w ie ,  c l .  J a g ie l lo ń s k a  1 0 . R z ą d c a  d r u k a r n i  L .  K .  i ł ó n l r


